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PROFESOR WŁADYSŁAW CHOJNACKI

Pozycja prof. dr. W ładysława Chojnackiego w nauce opiera się przede 
wszystkim na ogromnym dorobku bibliografa historii Polski, wytyczającego 
nowatorskie kierunki tematyczne w upraw ianej dziedzinie badań. Mowa za­
równo o bibliografii polskich druków konspiracyjnych czasu II w ojny świa­
towej, jak i o opracowaniach, poświęconych Polonii czy o sumariuszu polskie­
go piśmiennictwa ewangelickiego na ziemiach północnych i zachodnich Pol­
ski. Wszystkie te  opracowania, imponujące rozległością i dokładnością, 
wkładem  benedyktyńskiej pracy i wytrwałości, m ają  znaczenie podstawowe 
dla badacza odnośnych rozdziałów historii Polski.

Na W armii i Mazurach nazwisko W ładysława Chojnackiego posiada do- 
datkowe znaczenie i rangę. Bez żadnej przesady można je pomieścić w rzędzie 
najbardziej zasłużonych dla spopularyzowania polskiej przeszłości tego ob­
szaru w szerokich kręgach społeczeństwa. Nieobojętne jest również, że W łady­
sław Chojnacki z ziemiami Pojezierza Mazurskiego związał się w szczególny 
a osobisty sposób i to we wczesnej młodości, kiedy kontak ty  nauki polskiej 
z Prusam i W schodnimi były w Polsce rzadkie i u trudnione z b raku  swobod­
nego dostępu do przedm iotu zainteresowań. Pasje  poznawcze i społecznikow­
skie Chojnackiego nie ustały naw et w w arunkach okupacyjnych, kiedy to 
związał się z podziemnym Uniwersytetem  Ziem Zachodnich.

Po wojnie pasje te przyjęły kształt troski obywatelskiej i aktywności spo­
łecznikowskiej. Na palące potrzeby poznawcze reagował piórem popularyza­
tora i fachowego konsultanta w organizowaniu nowego życia. Wyraziło się 
to w pracach na tem at nazewnictwa miejscowego w ówczesnym Okręgu Ma­
zurskim, w przeciwdziałaniu skutkom  ogromnych zniszczeń w zasobie a rch i­
walnym i bibliotecznym tego obszaru oraz we współdziałaniu z tworzącym 
się ruchem  naukowym  w wyzwolonym Olsztynie.

Kwalifikacje naukowe zdobywał zaczynając od badań nad Wojciechem 
Kętrzyńskim. Zafascynowany od dawna postacią mazurskiego „rewindykato- 
ra polskości”, poświęcił jej prace magisterską i doktorską. P ierwsza doty­
czyła związków Wojciecha Kętrzyńskiego z M azurami druga, poprzez wgląd 
w jego korespondencję, ukazała złożoną problem atykę polskości W armii i Ma­
zur w drugiej połowie XIX i na  początku XX wńeku г. Ta ostatnia dała po­
czątek dalszym osiągnięciom edytorskim  Profesora.

Władysław Chojnacki pierwszy na tę skalę sięgnął do źródeł archiw al­
nych, oświetlających działalność Kętrzyńskiego w odniesieniu do Mazur. 
Przed nim tem at ten próbował podejmować tylko dziennikarz z profesji i tem ­
peram entu, Tadeusz Czapelski. Pasja  i dociekliwość, powiązane z realizmem 
i zmysłem praktycznym, skierowały poszukiwania Chojnackiego du'ojakim 
torem, dalekim od schematu pracy zza biurka. Oprócz penetracji w archi­

1 R o czn ik  z a k ł a d u  N a ro d o w eg o  im. O sso lińsk ich , t .  3, 1948, ss. 529—585; n a d b i tk a :  W ro c ław  
1948, s. 59

2 S p ra w y  M azur  i  W a rm ii  uj k o re s p o n d e n c j i  W o jc ie ch a  K ę t r z y ń s k i e g o , W ro c ła w  1952, 
s. X X X , 354, tab l.  4.
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wach i bibliotekach podjął żmudne prace terenowe w przetrzebionych archi­
wach kościelnych, składnicach druków zabezpieczonych, w przypadkowych 
miejscach, gdzie po wojnie przechowały się druki i rękopisy. S tara ł się ra to­
wać i zabezpieczać to, co w surowych czasach po wyzwoleniu nie znajdowało 
często ani zrozumienia, ani uznania. W ędrówki poszukiwawcze na Mazurach 
odbywał z organizatorką Insty tu tu  Mazurskiego, Emilią Sukertową-B iedra- 
winą, pozostawał w bliskim kontakcie z założycielem Muzeum Mazurskiego 
w Olsztynie, Hieronimem Skurpskim, wziął udział w wyprawie terenowej 
Instytutu Zachodniego z Poznania, mającej na celu zgromadzenie materiałów 
do monografii Warmii, Mazur i Powiśla 8, nawiązywał korespondencję z oso­
bami, interesującymi się Pojezierzem Mazurskim w k ra ju  i za granicą. Z bie­
giem lat coraz więcej czasu poświęcał piśmiennictwu mazurskiemu, zwłaszcza 
samorodnemu, ośrodkom wydawniczym, oddziaływającym na miejscową lud ­
ność polską, postaciom m azurskich i warm ińskich pisarzy, działaczy, w ydaw ­
ców i redaktorów. Coraz gruntowniejszą wiedzę zdobywał mieszkając w od­
ległym Lesznie, skąd dojeżdżał także do pracy w Instytucie Zachodnim, 
potem w poznańskim Zakładzie Historii Pomorza PAN. Praca w Zakładzie 
przyczyniła się w niemałym stopniu do poszerzenia obowiązków badawczych 
ówczesnego pomocniczego pracownika nauki. Jako specjalizujący się dopiero 
badacz historii Pomorza Wschodniego otrzymywał tematy, sięgające nie tylko 
głęboko w wiek XI X,  ale również w czasy średniowiecza. Z konieczności 
musiał przestawiać się na zagadnienia polityczne, a nawet gospodarcze.

O rozległości zadań, powierzanych wówczas Władysławowi Chojnackiemu, 
świadczy bibliografia jego prac warmińskich i mazurskich, podejmowanych 
w latach pięćdziesiątych i sześćdziesiątych. Wśród dziesiątków mniejszych 
i większych publikacji znajdujem y nie tylko rozprawy naukowe, lecz także 
wiele artykułów  popularyzatorskich, k tórych znaczenie było podówczas nie­
zwykle ważne.

Przyjaciele Władysława Chojnackiego z tamtych czasów pamiętają go z n ie­
odłączną teczką, wyładowaną do granic wytrzymałości wiązkami k a r t  biblio­
graficznych, notatkam i i książkami, które  wypożyczał, nabywał i kolekcjo­
nował z konsekwencją i znawstwem. Gromadzenie własnego w arsztatu n au ­
kowego, k tó ry  nabrał wkrótce niezwykłej wartości, niezbędne w w arunkach 
leszczyńskich, opierał badacz na szerokich kontaktach z bibliofilami i naukow­
cami, z an tykw ariatam i i bibliotekami, z instytucjam i i osobami pryw atny­
mi w całej Polsce. Chodziło często o relacje wymienne, ale znana była pow­
szechnie uczynność Władysława Chojnackiego w stosunku do wszystkich, któ­
rych zainteresowania wiązały się z W armią i Mazurami. Nie szczędził czasu 
na konsultacje i korespondencję naw et z początkującymi badaczami, służył 
materiałami, jakie pracowicie zgromadził.

Nie miejsce tu ta j na wyliczanie dorobku Profesora. Przypom nijm y tylko, 
że rozpoczynał od „Polski Zachodniej” artyku łem  o nazwach geograficz­
nych *. W ślad za tym  poszedł słownik polskich miejscowości w Prusach 
Wschodnich i Wolnym Mieście Gdańsku 5 oraz opracowana wspólnie z Marią

3 W a r m ia  i  M a zv r y .  P r a c a  zb io ro w a  p o d  red .  S ta n is ła w y  Z a jch o w sk ie j  i M ari i  K ieł-  
czew sk ie j -Z a ie sk ie j ,  t. 1—2, P o z n a ń  1953. P r a c e  W. C h o jn a c k ie g o  w  t. 2 n a  ss. 175—188, 190—197, 
200—201, 359—362 i 366.

4 P o lskość  P r u s  W sc h o d n ic h  w  ś w ie t le  n a z w  g e o g ra f ic zn y c h ,  P o lsk a  Z ach o d n ia ,  1S45, n r  4.
5 S ło w n ik  p o lsk ic h  n a z w  m ie jsco w o śc i  w  b. P ru sa c h  W sch o d n ich  i  n a  o b szarze  b. W olnego  

M iasta  G d a ń s k a  w e d łu g  s ta n u  z  1941 r., P o z n a ń  1946, s. 183.
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Kiełczewską m apa kom unikaeyjno-administracyjna Okręgu M azurskiego6.
Jednakże już opracowania z lat czterdziestych sygnalizowały zain tere­

sowania W ładysława Chojnackiego postaciami Wojciecha Kętrzyńskiego, J a ­
na K. Sembrzyckiego i Jana  L-isz-ewskiego, wydawnictwem  „Gazety Olsztyń­
skiej”, problemem ucisku narodowego i kulturalnego na M azurach 7.

W trudnych  dla badań regionalnych wczesnych latach pięćdziesiątych 
nie w ahał się W ładysław Chojnacki przed wykorzystywaniem  wszelkich moż­
liwości popularyzacji historii Mazur i Warmii. Na wzmiankę zasługują zwłasz­
cza serie artykułów  ogłoszonych pod pseudonimem Jadwiga Cybulska 8 na te ­
m at czasopiśmiennictwa i poezji ludowej na Mazurach. Ciąg dalszy lat 
pięćdziesiątych to okres najżywszej współpracy W ładysława Chojnackiego 
z prasą  olsztyńską, m.in. „Warmią i M azuram i” oraz „Życiem Olsztyńskim”, 
a jednocześnie początek działalności na rzecz bibliografii reg iona lne j9. W la­
tach 1960— 1966 ogłaszał w „Zapiskach Historycznych”, na jp ie rw  sam, potem 
z Henrykiem  Baranowskim, Bibliografię Pomorza Wschodniego i Zachodniego. 
Lata pięćdziesiąte wieńczy obszerny wybór źródeł, dotyczących Mazur i W ar­
mii w latach 1800—1870 10. Potem dojdzie jeszcze w  1961 roku do wydania 
Die polnische Sprachfiage in Preussen  Gustawa Gizewiusza 11 i względy spe­
cjalizacji naukowej sprawią, że znakomity znawca mazurszczyzny coiaz rza­
dziej wracać będzie do tem atów stricte regionalnych. Nazwisko jego spoty­
kamy natom iast na kartach  takich fundam entalnych wydawnictw, jak  Historia 
Pomorza PAN czy Polski słownik biograficzny. W 1965 roku przejął z rąk 
prof. dr. Stanisława Płoskiego redakcję Bibliografii historii Polski X I X  w. 
Nie oznacza to wszakże zerwania ге środowiskiem ku ltu ra lnym  i naukowym 
Olsztyna, gdzie w latach 1957 i 1977 otrzymał kolejno nagrodę wojewódzką 
i nagrodę regionalną im. Michała Lengowskiego Stowarzyszenia „Pax”. Jego 
nazwisko na trw ałe  związane jest z działalnością takich instytucji, jak  Insty tu t 
Mazurski (potem Stacje Naukowe Insty tu tu  Zachodniego i Polskiego Towa­
rzystwa Historycznego w Olsztynie), Muzeum Mazurskie, Ośrodek Badań 
Naukowych im. Wojciecha Kętrzyńskiego, gdzie prócz członkostwa Rady Nau­
kowej otrzymał godność członka honorowego i gdzie jest konsultantem  biblio­
teki. Publikacje W ładysława Chojnackiego spotykamy w „K om unikatach Ma­
zursko-W arm ińskich” oiaz „Roczniku Olsztyńskim”, pod jego kierunkiem  
podejm ują prace doktorskie także olsztyniacy.

6 P o z n a ń  1946. W y d a w n ic tw o  Z ach o d n ie .  S k o ro w id z  do ш а р у  p o lsk o -n iem iec k i  i n iem iec k o -  
-polski. ss. 19, nlb. i.

7 w 60 rocznicą  p o w s ta n ia  ,.G a ze ty  O l s z ty ń s k ie j " ,  P o lsk a  Z a c h o d n ia ,  1946. n r  16/17; Po lak  
z G iży ck a ,  O dra , 1947, n r  37; Ja n  K aro t  S e m b r z y c k i ,  r e d a k to r  ,,M a zu ra ’’, K o m u n ik a t  Działu 
I n fo rm a c j i  N a u k o w e j  I n s ty tu tu  M a zu rsk ieg o  w  O lsz tyn ie , n r  2, 1948; J a n  L iszew sk i,  zołożyciei 
„ G a ze ty  O ls z ty ń sk ie j ’', P rz eg lą d  Z ac h o d n i,  194', n r  U.

8 C za so p iśm ie n n ic tw o  p o lsk ie  na  W a rm ii ,  S łow o na  W a rm ii  i M a zu ra c h ,  1955, n r  3—5, 
D i 10; P o e c i  l u d o w i  na  M azurach ,  ib id em , 1955. nv 35, 37, 41. 43 i 51; 1956, n r  3, 5, t—9, 12—13, 
16, 18—19.

9 U z u p e łn ie n ia  do  „ W y k a z u  po lsk ich  d r u k ó w  na W a r m i i ’> ks .  J. O bląka ,  K o m u n ik a ty  
M azu rsk o -W a rm iń sk ie ,  1958, n r  l ,  ss. 85—95; M a te r ia ły  do bib liogra f i i  e tn o g ra f i i  M azur  i W a r ­
m ii z a  la la  1945—1958, L i te r a tu r a  L u d o w a. 1S59, n r  3/4, ss. 96—119.

10 M a zu r y  i W a r m ia  1800—1870, W ro c ła w  1959, W yd. Z a k ła d  N a ro d o w y  im. O sso lińsk ich , 
S. LXTV, 745, n lb .  1. 2 m ap y .

U G u s ta w  Gizewiusz, Po lska  k w e s t ia  j ę z y k o w a  w  P rusach .  Die p o ln ische  S p r a c h / r a ę e  
in  P reu ssen .  W y b ó r  m a te r ia łó w  z e b r a n y c h  i o p a t r z o n y c h  k o m e n t a r z e m  p rzez  G u s ta w a  G ize ­
wiusza .  R e e d y c ję  p rzy g o to w a ł  i p r ze d m o w ą  o raz  sk o ro w id z e m  o p a tr z y ł  W ła d y s ław  C h o jn ack i,  
P o zn ań  1961, I n s ty tu t  Z ach o d n i,  s. 463, n lb . 1.
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Aktualny dorobek Władysława Chojnackiego sięga 250 prac d rukow a­
nych, z czego około 100 to życiorysy W armiaków i Mazurów, zamieszczone 
w słownikach, encyklopediach i czasopismach. Z imponującą ilością idzie 
w parze wartość poznawcza i trwale znaczenie dorobku Profesora dla ku ltu ry  
polskiej, bogacącej się ciągle jeszcze o wartości, jakie tkwią w przeszłości 
historycznej Mazur i Warmii.

W ładysław Ogrodziński




